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GAZETA LWOWSKA
WYCHODZI KAŻDEGO POWSZEDNIEGO DNIA POPOŁUDNIU

Ceny prenumeraty:
W e  L w o w i e  b e z  d o r ę ­

c z e n ia  d o  d o m u  . . m ie s .  zł. 2 ' — , k w a r t .  6 -—
z d o s t a w ą  d o  d o m u  . m i e s .  z ł . 2 ' 4 0 ,  k w a r t  7 -—

N a  p r o w i n c j i  z p rze­
s y łk a  p o c z t o w a .  . . m ie s .  z ł . 2 ' 4 0 ,  k w a rt .  7 -—

Z a c  m ie s .  zł .  5  —  k w a r t  1 5 ' —

N u m e i  te le fo n u  
R E D A K C J I  

I A D M I N I S T R A C J I  
2 2 1 - 1 7 .  

K o n t o  P K O  L w ó w  
Ns 5 0 4 . 0 4 4 .

A D R E S  R E D A K C J I  1 A D M I N I S T R A C J I :  

LW 6W , UL. ZIMOROWICZA 15 I. p .

L is t y  n a le ż y  f r a n k o w a ć .  —  R e k l a m a c j e  
o tw a r t e  w o l n e  od o p ła ty .  

R ę k o p is ó w  n a d e s ł a n y c h  nie  z w r a c a  s ię .

C E N A
NUMERU

1 0 ...

Ceny ogłoszeń:
Za I wiersz milimetr. (6'|t cm szer.) w zw y k ły ch  o g ło szenia ch  
fir. SC, w nadesłanem i w n ekrolo gach  g r .  ŚC, w kronice, reper­
tuar, dział gospod arczy , re ski w tekście g r .  Tl, pod n a g łó w ­
kiem na pierwszej stronie  zł. V — . T a bela rvczne  o S0 prc. dro- 
łe j.  Za jedno s ło w o  w d robn tc h  o gło szenia ch  g r. I I ,  kupno 
i spr zed ał  s łow o gr. 12, m atrym onia ln e , koresp ondencje  
prywatne s ło w o  gr. 20, d la  poszu kujgcych  pracy gr. t. 
7 zastrzeł-n ie m  mipisr- j s  o r t .  7 an-'a"iczne o 50 -,rc. drożej.

Marsz strzeleckich patroli
historyczną trasą Legionów.

Jędrzejów. 8. 8. (PAT). Wczoraj o 
godzinie 4 rano wystartowało z Mieć 
chowa 58 patroli do drugiego etapu 
14 marszu Szlakiem Kadrówki na tra» 
sie Miechów—Jędrzejów. W  grupie 
patroli wojskowych maszerowało 16 
zespołów, w grupie P. W. przedpobo- 
rowych 12, w grupie popoborowych 
29, oraz jeden patrol sportowy bez 
broni.

Odcinek trasy do Mierzawy (31 
kim) przebyły patrole marszem kwali­
fikacyjnym. Z Mierzawy po półgo­
dzinnym odpoczynku, odbył się start 
w odstępach jednominutowych do 
Jędrzejowa. Na tym odcinku etapu 
wynoszącym 9 i pól kim., maszerowa­
ły patrole na najlepszy czas. Od tego 
momentu wzdłuż całej trasy rozgorza­
ła zacięta walka przy skwarnym i u- 
palnym dniu.

Patrole zdobywały się na najwyższy 
wysiłek i zademonstrowały doskonałą 
kondycję i postawę w marszu.

Pośród zespołów wojskowych do­
brą formą odznaczały się patrole: 18 
p. P-, 19 p. ul., zeszłoroczny mistrz tej 
grupy 33 p. p. i W . K. S. flota w 
Gdyni.

W  grupie przedpoborowych silna 
rywalizacja zarysowała się między pa­
trolem Z. S. Ostrowiec, Z. S. Janowa 
Dolina i Z. S. Skarżysko.

W grupie popoborowych w dalszym 
dągu na czele maszeruje Z. S. Janowa 
Dolina i Portowy Klub Robotniczy; 
Bałtyk z Gdyni. W  tej ostatniej dru­

żynie maszeruje znany olimpijczyk w 
chodzie Bieregowoj.

Silne tempo marszowe i upal były 
powodem licznych, lecz przeważnie 
drobnych interwencyj lekarskich na 
trasie, pogotowie lekarskie zorganizo­
wane było b. sprawnie przy punktach 
wypoczynku i w lotnych brygadach. 
Wzdłuż całej trasy i w poszczegól­
nych miejscowościach, przez którę 
maszerowały patrole, gromadziły się 
liczne rzesze okolicznej ludności, wy­
kazując zainteresowanie emocjonują­
cym wyścigiem zespołów, z pośród 
których, jak n. p .P. P. W. Kraków i 
P. P. W . Warszawa maszerowały ra­
zem ramię przy ramieniu, podciągając 
się wzajemnie.

Przy mecie etapu na rynku w Ję­
drzejowie zgromadził się tłum około 
5000 widzów. Przy bramie powitalnej, 
udekorowanej zielenią i barwami strze­
leckimi ustawiła się delegacja organi­
zacji społecznych z orkiestrą oraz 
przedstawiciele władz miejscowych

Do Jędrzejowa pierwszy patrol przy 
był o godz. 11.15, ostatni o godz- 12.30. 
Zgromadzona publiczność serdecznie 
witała przybywających zawodników. 
Niezwykle owacyjnie witano zespoły 
marynarzy z Gdyni oraz Kol- Klub 
Sportowy z Gdańska, obsypując za­
wodników1 kwiatami.

Drugi eiap ukończyło 57 patroli, od­
padło wskutek zdekompletowania K. 
P- W- Kraków.

Granica mandżurska pod obstrzałem armat.
Tymczasem w Moskwie toczą się obrady dyplomatyczne.

Stany Zjednoczone
a Europa.

Stany interesują się coraz bardziej 
problemami europejskimi Zasklepia­
nie się w sprawach kontynentu amery­
kańskiego przechodzi zwolna do prze- 
słzości. Każda ważniejsza kwestia euro | 
pejska znajduje natychmiast w przeci­
wieństwie do stanu z przed kilku laty, 
oddźwięk w opinii amerykańskiej, a 
nie rzadko w oświadczeniach jej mia­
rodajnych przedstawicieli.

Na tę ewolucję złożyło się wiele 
przyczyn. Przede wszystkim ekono­
miczne. Powiązanie interesów gospo­
darczych całego świata sprawiło, że 
niemożliwy jest pomyślny rozwój je­
dnego państwa, gdy inne znajdują się 
w ciężkiej sytuacji. Nawet wtedy, gdy 
dzieli je ocean. Prawdę tę unaocznił 
w całej pełni kryzys- Sprawił on, że 
z nadejściem poprawy Amerykanie nie 
poddali się jej ufnie, ale jęLi szukać 
środków utrzymania koniunktury. 
Stąd powodzenie wszelkich między­
narodowych prób światowego porozu­
mienia gospodarczego, jak misja Van 
Zeelanda, stąd trójporozumienie wa­
lutowe zawarte z Anglią i Francją. Na­
głe załamanie się „prosperity" wzmo­
cniło tylko istniejące prądy.

Nie mniejsze znaczenie mają przy­
czyny polityczne- Rozwój dwóch wro­
gich sobie ideologii europejskich za­
czął zagrażać również Ameryce. — 
Wpływ ich uwidocznił się bardzo wy­
mownie w pańsiwaich południowo­
amerykańskich, Meksyku i Brazylii, 
stawiając pod znakiem zapytania poli­
tykę panamerykańską Stanów. Co# 
prawda nie dawne wydarzenia w Bra­
zylii uspokoiły nieco opinię zaalarmo­
waną rosnącymi wpływami hitlerow­
skich Niemiec i faszystowskich Włoch, 
jednak niebezpieczeństwo penetracji 
tych państw pozostaje wciąż żywe.

Z drugiej strony konflikt japońsko- 
chiński wysunął na pierwszy plan 
sprawę wpływów amerykańskich na 
Dalekim Wschodzie. Żółte niebezpie­
czeństwo jest w Stanach bardzo po* 
ważnie brane pod uwagę- Jedynym ra­
tunkiem wydaje się tu współdziałanie 
z innymi przedstawicielami rasy bia­
łej, głównie z Anglią. Jak to współ­
działanie jest zgodne widać po ostat­
nich uchwałach morskich, podnoszą­
cych tonaż okrętów wojennych. Z o- 
kazji nowego układu uroczyście o - 
świadczono, że konkurencja między 
największymi potęgami morskimi nie 
istnieje, jest tylko współpraca.

Wyrazem tego stanowiska jest u- 
chwała U. S. A- budowy dwóch okrę­
tów wojennych o tonażu przekracza­
jącym 45 tysięcy ton, gdy Anglia się 
zadowoli pancernikami w granicach 40 
do 42 tysiące ton.

Troska Stanów o Europę wyraziła 
się inicjatywą prezydenta Roosevelta 
zwołania konferencji w Evian. Na 
pierwszy rzut oka mogłoby sie wyda­
wać, że jest to akcja ściśle humanitar­
na, nie jest ona jednak pozbawiona 
akcentów politycznych. Zajęcie się 
emigrantami wymaga wniknięcia w 
skomplikowane sprawy europejskie, 
zrozumienia ich, a w następstwie 
współdziałania z władzami krajów, 
z których się rekrutują emigranci. 
Otwiera to na nowo problem terenów 
mało zaludnionych, sprawę gTanic zam 
kniętych ostatnio wszędzie oraz w Sta 
nach nie mniej niż gdzieindziej.

Tokio. 8. 8. (PAT). Przez całą nie­
dzielę na odcinku Czangkufeng i Szat- 
saoping trwały uporczywe walki. W 
akcji wzięło udział około stu samolo­
tów sowieckich, które bombardowały 
stanowiska japońskie. Po południu 
wojska sowieckie natarły na wzgórze 
Czangkufeng. Natarcie odparto. W oj­
ska obu stron stoją naprzeciw siebie 
w odległości 200 metrów.

Ogień artylerii sowieckiej był dziś 
bardziej gwałtowny niż w sobotę. Sa­
moloty krążyły na wysokości 2000— 
3000 mtr.

Podczas walk w ub. sobotę artyleria 
japońska unieruchomiła 50 czołgów 
sowieckich.

Tokio. 8. 8. (PAT). Z Szanghaju do­
noszą, iż w mieście daje się zauważyć 
nowe nasilenie epidemii cholery. Licz­
ba zmarłych na tę cholerę dochodzi do 
tysiąca tygodniowo.

Tak komplikacje wojny hiszpań- | 
skiej jak i sprawa Sudetów znajdują 
w U. S. A. pilnych obserwatorów- 
Nad tymi zainteresowaniami górują 
zawsze problemy ekonomiczno-walu- 
towe. Przed kilkoma dniami bawi} w 
Paryżu amerykański minister skarbu, 
Morgenthau. Jak przypuszcza prasa , 
amerykańska powróci on do Waszyng 
tonu z konkretną oferta załatwienia 
sprawy długów wojennych ze strony 
Wielkiej Brytanii i Francji.

Pogłoski jakie się okazały na skutek 
ożywionej wymiany poglądów Paryż, 
Londyn, Berlin, o możliwości ograni­
czenia zbrojeń lotniczych, pokrywają 
się w zupełności z oświadczeniem pre-

Tokio. 8. 8. (PAT). W Hankou znaj­
duje się około 400 sowieckich pilotów 
i doradców wojskowych. Około 600 
czołgów wyrobu sowieckiego odeszło 
na front w kierunku Wuhang. Daje się 
zauważyć nowe transporty wojsko­
wych samolotów sowieckich. Eskadry 
sowieckie działają, jako samodzielne 
jednostki wojskowe.

Tokio, 8. 8. (PAT). Kilkunastu żoł­
nierzy wkroczyło na teren mandżurski 
i przystąpiło do budowy umocnione­
go stanowiska. Akcji t«j przeciwsta­
wiły się oddziały mandżurskiej strażą7 
granicznej. W  wyniku walki dw óJi 
żołnierzy sowieckich zostało zabitych, 
a jeden wzięty do niewoli.

Tokio. 8. 8. (PAT). Komunikat Min. 
W ojny donosi o dalszej walce na od­
cinku Szangkufeng. Usiłowania wojsk 
sowieckich, zmierzające do zdobyda 
stanowisk japońskich, położonych na

j zydenta Roosevelta, wygłoszonym w 
San Francisko w połowie lipca. „Ame:! 
ryką jest zawsze gotowa przychylnie 
słuchać i zachęcać wielkie mocarstwa 
we wszelkich wysiłkach, jakie mogły­
by podjąć dla ograniczenia świato­
wych zbrojeń". Jak dotychczas sa to 
raczej pobożne życzenia niż konkretne 
posunięcia. Nim Stany Zjednoczone 
przedsięwezmą jakąś realna akcję 
współpracy z Europą, chciałyby w niej 
znaleźć pewny grunt, na którym mo­
głyby się oprzeć-

Sadząc z ostatnich głosów prasy, 
gruntem takim może się stać. tak 
ściśle w Paryżu scementowane. poro­
zumienie francusko-angielskie.

poludniowy=wschód od Szangkufeng 
zostały po zaciętej walce udaremnione.

Tokio. 8. 8. (PAT). Rzecznik mini­
sterstwa wojny, omawiając wiadomo­
ści o nowych sowieckich atakach lot­
niczych, oświadczył, że cierpliwość ja­
pońska wyczerpie się) jeżeli Sowiety 
będą nadal rzucać nam wyzwania. 
Jest niedopuszczalnym absurdem kon­
tynuować ataki wtedy, gdy w Mo* 
skie toczą się rozmowy dyplomatycz­
ne.

„GW IA ZDA  POLSKI".
Warszawa, 8 8. (PA T). Prezydium 

Komitetu organizacyjnego polskiego 
lotu stratoferycznego na ostatnim po­
siedzeniu ustaliło nazwę dla budujące­
go się stratostatu „Gwiazda Polski"-

Tak wiadomo, w swoim czasie przez 
jedno z pism warszawskich ogłoszony 
był konkurs na nazwę, w którego wy­
niku jury konkursowe odznaczyło pier 
wszą nagrodą nazwę „Stella Poloniae". 
Prezydium Komitetu — jakkolwiek ze 
zwoliło na konkurs — zastrzegło sobie 
prawo ostatecznego wyboru, w zwią­
zku z czym przyjęło polskie brzmienie 
nazwy konkursowej.

DYPLOM ACI JAPOŃ SCY 
O BRA D U JĄ  W  STAM BULE.

Sofia, 8. 8. (P A T .) . Prasa bułgar­
ska z wielkim zainteresowaniem śle­
dzi odbywający się w Stambule 
zjazd japońskich przedstawicieli dy­
plomatycznych na bliskim wscho­
dzie i na Bałkanach, podkreślając, iż 
uczestnictwo w obradach przedsta­
wiciela japońskiego w Moskwie 
wskazuje, źe zjazd ten ściśle jest 
związany z ostatnimi konfliktami na 
granicy sowiecko-mandżurskiej.

ZGON  STAN ISŁAW SKIEGO .
Moskwa, S. 8. (PAT). Zmarł tu zna­

komity artysta dramatyczny Konstan­
ty Stanisławski, założyciel słynnego 
teatru artystycznego w Moskwie-

ŻYDOM  W STĘP W ZBRO N IO N Y 
DO PARKÓ W  W IED EŃ SKICH
Wiedeń. 8. 8. (PAT). Dyrekcja po­

licji wiedeńskiej zabroniła Żydom ko­
rzystania z ławek na ringach wiedeń­
skich. Równocześnie zamknięto Ży­
dom dostęp do całego szeregu małych 
ogródków dzielnicowych. Dotychczas 
mogli Żydzi korzystać jeszcze z nie­
których ławek na ringach, oraz po­
mniejszych skwerów. Wskutek nowe­
go zarządzenia Żydzi n'e będą mogli 
prawie w całym Wiedniu przechodzić 
przez parki lub spoczywać na ławkach 
ulicznych.

SATYSTYKA W YPADKÓW  SAMO­
CH ODO W YCH  W E W ŁOSZECH .

Mediolan, 8. 8. (PA T ) W  pierw­
szym kwartale r. b wskutek wypad3 
ków samochodowych we Włoszech 
zginęło 443 osób, rannych było 6704 
osób, podczas gdy w analogicznym o- 
kresie 1957 było zabitych 489 i rannych 
7558 osób. W  ciągu 1937 roku było 
zabitych 2708 i 40357 rannych.

N IEFO RTU N N I SPADKOBIERCY-
Buenos Aires, 8. 8. (P A T .). Sę­

dzia śledczy, prowadzący śledztwo 
<v sprawie sfałszowania testamentu 
milionera argentyńskiego Garcia. 
zmarłego w Paryżu, wydał nakaz a- 
resztowania markiza de Beaurepaire, 
wicehrabiny de Guippeville i służą­
cej milionera Irmy Dauge.
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„Gejsza" —  S. lonesa.
(Występ operetki poznańskiej-}

Po ostatnim niefortunnym przedstaw 
wieniu „Rigoletta", zapowiedź wystę* 
pów operetki poznańskiej budziła zno 
wu obawy, że będzie to typowa kani* 
kularna impreza dorywcza i byle jak 
sklecona. Na szczęście okazuje się, że 
Poznań to naprawdę solidne m.asto, 
które nie nabija ludzi w butelkę i na* 
wet w czasie feryj, nie pozwala sobie 
na lekceważenie lwowian. Zapewne 
zespół objazdowy operetki poznań* 
skiej nie jest liczny. Składa sie zalt* 
dwie z kilkunastu osób. a co za tym 
idzie nie może wystąpić tak okazale, 
jakby tego wymagała miła. dobrze 
nam z lat przedwojennych znana „Gej* 
sza“. Chóry i balet zostały zreduko* 
wane do minimum. Orkiestra też. Ale 
przedstawienie było pomimo to udałe, 
dzięki staranności wykonania choćby 
w tak szczupłych ramach. Zasługa to 
pp. SzczęsnowSkiego (kier. muzyczny) 
i p- Sendeckiego (reżyseria).

Jeśli idzie o solistów podkreślam 
piękny śpiew i ujmującą grę p. Po* 
schównej (Gejsza). Dobrvm jej partne 
rem byl p. Peter (Ryszard), rozporzą* 
dzający sympatycznym głosem tenoro* 
wym. Serdecznie powitano też znaną 
i bardzo łubianą we Lwowie p. Fonta* 
nównę, która z właściwym sobie wdzię 
kiem i temperamentem odtworzyła ro* 
lę figlarnej Molly. W  partiach komicz 
nych odnieśli sukcesy: p. Sendecki w 
roli Chińczyka, właściciela herbaciarni 
oraz świetny i zabawny p. T. Grusz* 
czyńskj jako kochliwy mandaryn. Z u» 
znaniem też wvmieniam dalszych wy* 
konawców pp- Fiszerową, Klichowską, 
Wiśniewskiego, Zygmańskiego. Miko* 
łajczaka i Wernera.

Jednym słowem wieczór był sympa* 
tyczny. Pomimo upału zjawiło ęje spo* 
ro osób Nie brak też było w pierw* 
szych rzędach starszych panów, któ* 
rych zwabiła tak łubiana przed wojną 
„Gejsza". I teraz słuchali z satysfakcją 
pięknych walrów, mriodyl i kupletów, 
a wspominając dawnych artystów Kii* 
szewską. Miłowską i Lelewicza, nie* 
jeden zanucił razem z o. Sendeckim: 

„...Chińczyk warkocz ma 
i golony łeb!".-

T- M.

PIER W SZ Y  POLSKI KON GRES 
TECH N IKÓ W .

Naczelna Organizacja Stowarzyszeń 
Techników R. P- zwołuje w dniach' 
11- 13 listopada b. r. w Warszawie 
Pierwszy Ogólnopolski Kongres Tech* 
ników.

'Celem Kongresu jest naświetlenie 
roli fachowców technicznych w akty* 
wizacji życia gospodarczego kraju w 
oparciu o samorząd techniczny grupu* 
jacy na jednolitych zasadach majstrów 
techn techników i inżynierów.

Na Kongresie zostana ponadto roz* 
winięte w szczególności zagadnienia 
organizacyjno * przemysłowe i społecz* 
nosgospodarcze w powiązaniu z racjo* 
nalną organizacyjną aparatu wytwór* 
czego-

Referaty w ilości 24 zostały przy* 
dzielone do 4 sekcji, mianowicie: sek* 
cji samorządu tchnicznego, sekcji eko* 
nomicznej, sekcji socjalnej i sekcji or* 
ganizacyjnej.

W  Kongresie mogą wziąć udział 
wszyscy technicy, którzy zgłoszą swo* 
je uczestnictwo.

Wszelkich informacji udziela biuro 
Komitetu Organizacyjnego Kongresu. 
Warszawa, ulica W iejska 1, m 40. 
telefon 809*81.

Giełda z  dnia 8 sieronia.
W ARSZAW A -  GIEŁDA PIENIĘŻNA

Dewizy: Belgia 89.85, Berlin 213.07, Am­
sterdam 298.55, Kopenhaga 115.80, Londyn 
25.94, N. Jork 530 7/8, kabel 531, Oslo 
130.20, Paryż 14.57, Praga 18.34, Sztokholm 
133.60, Zurych 121.50, Mediolan 28.03. 
Papiery wartościowe; 4 i pól wewnętrzna 
67.25. 3 inwest. 1 em. 83.65, 2 em. 82.65, 
4 piemj. dolar. 42.45, 4 konsolid. 67.75, 
Akcje: Bani Polski 127.00, Zachodni 41.00, 
Cukier 40, W eeiel 36.50, Lilpop 96.00. 
Modrzejów 18.00. Ostrowiec 7100, Stara* 
chowice 42.00 Zyradów 60.50.

LW ÓW  -  GIEŁDA ZBOZOWA  
Pszenica obrót 463 ton, żyro 107, jęcz* 

mień —, owies 8. Obrót og. 819 ton.

Wiadomości bieżące.
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Poniedziałek
C y r i a k a  

Jutra: R o m a n a  
W s c h ó d  s ł o ń c a  4 '6  
Z a c h ó d  .  19-16

Rodacy!

TEATR WIELKI.
Poniedziałek godz. 20 „Cieszmy się iy* 

ciem“.
Wtorek godz. 20 „Cieszmy się życiem".
Środa godz. 20 „Szóste piętro".

TEATR ROZMAITOŚCI.
Teatr nieczynny.

KINOTEATRY;
APOLLO Chorążczyzny 7: „Kalif z Bag* 

dadu".
BA ŁTY K  pl. Strzelecki: „Mój pan mąż" 

i „Kid Galahad".
CA SIN O  Legionów 5: „Czarny 1 orsarz".
CH IM ERA Akademicka 8: „Chłopcy z 

Tyrolu".
ELTRO PA Akademicka 3: „Kapryśna eks* 

peaientka".
KOFERN1K Kopernika 9 : „Tygrys Esz- 

napuru". i
M A RYSIEŃ K A  pl. Smolki „Tygrys Esz* 

natuiru".
M ETRO Łyczakowska 7: „Poznali się w 

Monte Carlo" i „Zaginiona wyspa".
M UZA 3-go Maja 11: „Groźny B ill".
PAŁACE Legionów 1: „Wróć moja ma* 

ień k a '.
PA X nieczynny.
RA ] pl. Mariacki 7 : „Panna Piotruś".
RIALTO' pl. Akademicki 5: „Oczy czar* 

ne‘ .
R O XY  Kętrzyńskiego 56: „Audiencje w 

Ischlu".
STY LO W Y  Szaszkiewicza 5 ; „Wiosna 

nad Sekwaną" i rewia.
SW1T Gródecka 2b: „Sitting Buli" i „Sen 

sacją jest świat".
TO N  pasaż Mikolascha: „Zb.eg z San 

Quentin" oraz „Strzał w nocy".
U C IECH A  pasaż Mikolascha: „R imona" 

i rewia. i

— Już dziś w Teatrze Wielkim komedia 
„Cieszmy się życiem" ze Stefanem Jara­
czem na czele zespołu Teatru Ateneum. — 
Znakomity aktor Stefan Jaracz na cze* 
le zespołu Teatru Ateneum z pp. E. B o , 
nacką, H. Gruszecką, A. Jaraczówną, E. 
Kryńską, Nobisówną, S. Perzanowską, H. 
Zahorską, Z. Borkowskim. Z. Chmielew­
skim, S. Daniłowiczem, M. Kalinowskim, 
J. Kempą B. Krzemienieckim, J. Łuszczew* 
skim, L. Pośpiłowskim i T . Zelskim, wy* 
stąpi dzis, ti 8. V III o 8*ej wierz, w ko­
medii pt. „Cieszmy się życiem", która bę* 
dzie zarazem premierą gościnnych wystę* 
pów. Podkreślona doskonałą grą komedia, 
obfituje w h u m c  i dowcip wprawiając wi­
downię w prawdziwie beztroski nastrój. 
Komedia ta grana będzie dziś i jutro. — 
We środę i czwartek odbędą się przedsta* 
wienia drugiej sztuki repertuaru Teatru 
Ateneum pt. „Szóste piętro" oraz w piątek 
wystawiona zostanie emocjonująca sztuka 
„Ludzie na krze

KOMUNIKATY.
— Z Politechniki Lwowskiej. Sekretariat 

Politechniki Lwowskiej komunikuje, że w 
okresie wakacyinym do dnia 25 bm. strony 
przyjmować się jędzie tylko we wtorki, 
czwartki i soboty od godziny 10*ej do 12-ej

KRONIKA MIEJSKA.
Zona oskarżona przez męża o kradzież.

Maks Katz (Północna 8) doniósł wczoraj 
policji", że żona jego Malwina zabrała bez 
jego wiedzy książeczkę oszczędnościową o- 
piewającą na 450 zł.

Złodziej w kiosku. Henryk Seidel, wlaś* 
ciciel kiosku przy ul. Rapaporta doniósł 
policji, iż wieczorem jakiś osobnik zażądał 
jednego „płaskiego", a gdy donoszący za* 
jęty był wydawaniem mu reszty, osobnik 
ów skradł mu marynarkę, w której zn ijdio* 
wał się portfel z pieniądzmi i papierami.

Aresztowanie fabrykauta świadectw. Na
podstawie doniesieni; Michała Reiitera, po­
mocnika kelnerskiego (Sapiehy 87), porzkc 
dowanego przez niejakiego Eustachego Ołe* 
ksyna zam. w Zniesieniu przy ul. Bojowej, 
który wyłudził od Reitera 20 zł., przyrze* 
kaiąc mu dostarczyć świadectwo z ukoń­
czeniem 7 kl. szkoły powszechnej, policja 
przeprowadziła rewizję w mieszkaniu Ołe* 
ksyna. Rewizja dała wynik sensacyjny, 
gdyż znaleziono mnóstwo papierów urzę* 
dowych, jak metryki chrztu, ślubu oraz 
świadectwa szkolne. Wynik rewizji potwier 
dził, że Ołeksyn trudnił się fałszowaniem 
dokumentów. Ołeksyna aresztowano.

Krwawy napad za rogatką żółkiewska. 
Wczorai wieczorem doniesiono policji, że 
na ul. Żółkit-wskiej za rogatką nieznany o* 
sobnik napadł na N. IIołubowicza i zadał 
mu nożem kilka ran na ciele. Rannego od 
wiozło Pogotowie ratunkowe do szpitala.

Straszny wypadek mtocyklisty. W  iobotę 
popołudniu Władysław Szpila jechał moto* 
cyklem nr. 49848 ul. Ponińskiego z Gabrie* 
lem Rychlewskim, kierownikiem firmy Scott 
i Pawłowski, który jechał na tylnym sio* 
dełku. W  pewnej chwili Sz*"la jako k>e- 
rowca stracił panowanie nad motorem i 
wiecha! pod konie, jadące z przeciwnej 
strony ulicy powożone przez gospodarza 
lana Wiśniewskiego z Wolkowa pow. Lwów 
Skutkiem najedhania Rychlewski spadł na 
bruk p o i konie i doznał złamania kości czo* 
lowej, tak, że w stanie nieprzytomnym Po* 
gotowie ratunkowe odwiozło go do szpitala.

Zbliża się rocznica wiekopomnego 
zwycięstwa!

W sierpniu 1920 r. oparci o najistot* 
niejsze wartości Narodu Polskiego, da 
Lśmy ponownie całemu światu jaskra* 
wy dowód naszej wyższości nad barba 
rzyńskim Wschodem, ratując przed je* 
go zalewem kulturę i cywilizację Euro*
py.

Wspaniałe to zwycięstwo udowod* 
nilo raz jeszcze, że zjednoczeni i owia* 
ni najświętszymi uczuciami wiary i ml 
łości Ojczyzny, potrafimy zdruzgotać 
każdą wrogą siłę, godzącą w nasz Na* 
ród i Państwo.

Zwycięstwo z 1920 r. zawdzięczamy 
tvlko samvm sobie. Armię sowiecką 
powalił prowadzony przez Józefa Pił* 
sudskiego w bój naród scementowany 
zdecydowaną wolą zwycięstwa, naród 
zespolony i karny.

Zwarcie i skonsolidowanie wszyst* 
kich sil narodowych jest obecnie spra* 
w4 wyjątkowego znaczenia, szczegół* 
nie dla nas, Polaków z ziem poludnio* 
wo * wschodnich.

Polskie nasze ziemie przesiąkły po* 
przez wieki krwią polską. W  ciągu 
wieków odpieraliśmy na nich nawały 
różnych hord barbarzyńskich. W  la* 
tach 1918 i 1919 najczystszą krwią poi* 
skich Orląt zadokumentowana została 
nierozerwalność tej dzielnicy z Rzeczy* j 
pospolitą. W roku 1920 murem poi* I

jłti

skich piersi zasłoniliśmy Lwów przed 
naporem bolszewickim.

Jako spadkobiercy dorobku całych 
pokoleń wiernych rycerzy kresowych 
Rzeczypospolitej oraz jako świadomi 
obywatele Państwa i członkowie Na* 
rodu nie możemy ustawać w dążeniach 
do osiągnięcia tak nieodzownych dla 
Polski, a zwłaszcza jej ziem poludnio* 
wo » wschodnich, zgody, jedności i 
zwartości narodowej.

Stoimy tu od wieków na straży, my 
Polacy kresowi, w pełnej gotowości do 
ofiar i poświęceń; my pierwsi powo* 
łani jesteśmy do dania przykładu ca* 
lej Polsce. Rozpoczętą już konsolidację 
musimy obecnie spotęgować, by raz je* 
szcze dać dowód, że zawsze wiernie i 
niezawodnie pierwsi stajemy ao apelu, 
gdy chodzi o dobro i przyszłość Na* 
rodu i Państwa.

Uroczyście obchodząc rocznicę zwy* 
cięstwa Armii Polskiej pamiętajmy, że 
zwycięstwo to wywalczyliśmy wysil* 
kiem opartym na jedności i solidarno* 
ści narodowej. Hasło konsolidacji ca* 
lego Narodu Polskiego, a w pierwszej 
linii Polaków ziem południowo * 
wschodnich, niechaj będzie hasłem 
dnia, w którym święcimy rocznicę wiel 
kiego zwycięstwa!

Sekretariat Porozumiewawczy 
Polskich Organizacji Spolecz* 

nych we Lwowie

Polscy alpiniści na Korsyce.
Calvi, 8. 8. (P A T ). Po przybyciu do 

Ajaccio w dniu 22 lipca br. uczestnicy 
polskiej wyprawy alpinistycznej w gó* 
ry Korsyki Z. i T. Bernadzikiewiczo* 
wie odbyli wstępny trening w okoli­
cy przełęczy C.ucavera (na pn. wschód 
od miasteczka Evisa). Oprócz wyjścia 
na łatwy szczyt Capo alla 'Cuculla 
(2052 m), alpiniści polscy dokonali 
kilku pięknych wspinaczek na okoli* 
czne tumie, które według wszelkiego 
prawdopodobieństwa nie stanowiłv 
przed tym nigdy przedmiotu działał* 
ności alpinistycznej-

W  pierwszych dniach sierpnia alpi* 
niści polscy przenieśli swoją bazę do 
Calvi, małego portu na pn. zachodnim 
wybrzeżu Korsyki, skąd w dniu 3 sier* 
pnia wyruszyli w głąb doliny Pica* 
rella, w kierunku niesłychanie dzikich 
i prawie zupełnie nieznanych kotlin 
górskich Spasimata, Carozzo i Tron* 
cello.

Pobyt na tych odciętych od świata 
terenach górskich Korsyki projekto* 
wany jest na ok. 2—3 tygodni.

Z KRAJU.

W  Bołszowcach pow- Rohatyn od* 
było się liczne zebranie miejscowego 
Oddziału O. Z. N- pod przew. prezesa 
dr Wiad. Rumpały. Po dyskusji, w 
której omawiano aktualne zagadnienia 
polityczne i gospod-. zebrani wznieśli 
okrzyk na cześć Rzeczypospolitej, Pa* 
na Prezydenta R. P. i Marszałka Śmi* 
głego*Rydza.

Nad powiatami horodeńskim i tłu* 
maci im przeszła gwałtowna burza z 
gradem i piorunami i wyrządziła zna* 
czne szkody w plonach pól i sadów. 
W  Semenówce pow. Horudenka w 
czasie burzy piorun poraził śmiertelnie 
Marię Czykur. W  Igrzyskach pow. 
Tłumacz piorun zapalił zabudowania 
zagrody Jana Sypoka które ^płonęły 
doszczętnie.

Mieszkańcy wsi Potoczyska w pow. 
horodeńskim wybudowali własnym 
sumptem wodociągi, doprowadzające 
do zabudowań wiejskich zdrową wo* 
dę Koszt instalacji rurociągów i t. p. 
wynosił 10 tys. zł Onegdaj odbyło się 
uroczyste poświęcenie i otwarcie wspo 
mnianych wodociągów.

Obwód O* Z. N. w Dolinie złożył 
na FON. 2.152 zł. na zakup ręcznego 
karabinu maszynowego z oporządzę* 
niem, oraz 450 zł- na oddział Obrony 
Narodowej w Dolinie.

Zarząd Miejski w Nadwómej ukoń* 
czył prace nad planem pomiarowym 
w skali 1:5 000, co pozwoli na opraco* 
wanie planu zabudowania tego miasta. 
Nadworna należy do tych nielicznych 
miast województwa stanisławowskie* 
go, które rozumieją i uznają, że tylko 
dobry plan pomiarowy może być pod* 
stawą wszelkich dalszych inwestycyj 
miejskich, stanowiąc wraz z planem za 
budowania inwestycje podstawowe.

W  Horodence w nocy 1 sierpnia br- 
spłonęło zboże na polu Rycjany Sobo* 
dzian wskutek podpalenia. Dochodzę* 
mia w toku-

Sprawozdawca prasowy pierwszego 
patrolu b. Ochotników lwowskich, nio

sącego ryngraf do Ostrej Bramy w 
Wilnie, donosi do Iwowa. że dnia 
5 bm. osiągnął miasto Słonim. Po opu* 
szczeniu Berezy Kartuskiej, w której 
patrol zakończył 370 kilometrów mar* 
szu, przebył on odcinki Bereza—Iwa* 
cewicze (30 km), Iwacewicze—Lubi* 
szcze (7 km — najkrótszy etap trasy) 
i Lubiszcze—Żyrowice—Słonim (39
km). W  dniu dzisiejszym Lwowianie 

I dotrą wieczorem do miejscowości Ko* 
 ̂ zlowszczyzna (28 km), a w niedzielę 

do Żdzięcioła (19 km). Historyczne 
miasteczko Słonim leży już w wojewó* 
dztwie nowogrodzkim.

ZE aW IATA.

Lotnictwo japońskie bombardowało 
objekty wojskowe w Hankou Znisz* 
czono 15 samolotów chińskich na lot* 
nisku, spalono 8 hangarów i obrzuco* 
no bombami arsenał.

Na zaproszenie niemieckiego Frontu 
Pracy przeszło tysiąc robotników wło* 
skich wyjechało z Genui i Ancony

Katastrofa lotnicza nastąpiła wsku* 
tek złej widzialności w pobliżu Bury 
St Edmunds w hr. Suffolk. Przy lą* 
dowaniu nastąpił wybuch. 5 osób po* 
niosło śmierć.

Niezwykle gwałtowna burza nawie* 
dziła okolice Sainvith i Reuland. Zbio* 
ry są całkowicie zniszczone, a drogi 
podmyte.

Szalupa „Alcazar de Fleetwood“ zde
rzvla się z parowcem brytyjskim „Cam 
bria“. Szalupa zatonęła w ciągu 5 mi* 
nut, przy czym zginęło 7 członków za* 
logi z ogólnej liczby 10*ciu

Pierwszy lord admiralicji brytyj*
skiej, Duff Cooper opuścił dziś przed 
południem Kilonię, udając sie na po* 
kładzie „Enchantress" do Gdyni.

m i n i u j  
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Francuski przemysł metaluryczny
dyktuje warunki rządowi.

Paryż, 8. 8. (PA T). Sprawa powię* 
Kszenia ilości godzin pracy w metalur* 
gicznym przemyśle zbrojeniowym na* 
trafia na dość poważne trudności. W 
sobotę Związek zawód, metalowców 
ogłosił komunikat, w którym oświad* 
cza, że gotów jest rozpatrzyć przychyl* 

n ie propozycję rządową co do wpro* 
wadzenia 48*godzinnego tygodnia pra* 
cy w pewnych zakładach, pracujących 
na rzecz obrony narodowej, jak w sto* 
czniach okrętów wojennych, zakładach 
artyleryjskich i w fabrykach motorów 
samolotowych, jednakże pod warun* 
kiem, że uprzednio przeprowadzi ak* 
ćję, w której wyniku zniknie bezrobo*

ZD ERZEN IE PA RO W CA  
ZE STATKIEM .

Gdynia, 8. 8- (PAT). Dziś rano na 
wodach irlandzkich angielski parowiec 
„Cambria" zderzył się z irlandzkim 
stadkiem rybackim „Alvazar“. Statek 
rybacki zatonął. 7 marynarzy zginęło 
w wyoadku Statek „Cambria" odniósł 
poważne uszkodzenia-

'A R  MARK POLESKI.
W  dniu 15 si.rpnia nastąpi otwarcie 3-go 

Jarmarku Poleskiego, na który Minister; 
stwo Komunikacji przyznało zniżkę kolejo* 
w ą w wysokości 66 prc. w obie strony (in* 
d> widuamicJ tzn. że w jedną stronę płaci 
się 66 prc. — zaś wraca się bezpłatnie.

Karty uczestnictwa są .już do nabycia we 
wszystkch biurach podróży Ligi Popierania 
Turystyki, a bezpośrednio przed otwarciem 
Jarmarku Poleskiego w kasach kolejowych. 
Zniżki są ważne od dnia i2 sierpnia do 
dnia 6 września.

O tempie prac organizacyjnych 3-go Jar* 
marku Poleskiego świadczy fakr, że teren 
wystawowy tonie już w kwiatach.

Setki spacerowiczów w godzinach wie* 
czorowych zachwycają się nie tylko piękną 
panoramą równiny poleskiej przeciętej blę* 
kitnymi wstęgami rztk, lecz także i spraw; 
nością robotnika polskiego, który pracę po­
trafi w\ konać w tempie więcej niż amery* 
kańskim.

Przepiękny pawilon łowiecki stanął do* 
słownie w ągu 10 dni w r  iejscu, .gdzie 
jeszcze przed miesiącem było wielkie ba* 
joro.

LW O W IA N IE PO ZN A JĄ  SW O JE 
M IASTO.

Nie wszyscy zapewne wiedzą, że 
Lwów posiada jeden z bardzo deka* 
wych CDiektów godnych zwiedzenia 
Są to Miejskie Zakłady Opieki nad 
Dziećmj przy ul- Kadeckiej 30. Warto 
-tam zwiedzić nie tylko najnowocze* 
śniejsze urządzenia, lecz także zapo* 
znać się z życiem ponad 500 wycho* 
wanków, pozostających pod całkowitą 
opieką Zarządu Miasta Związek Po­
pierania Turystyki m. Lwowa za zgodą 
Władz pragnie udostępnić zwiedzanie 
tychże Zakładów szerszej publiczności 
i w tym celu organizuje wspólną wy* 
deczkę do Zakładów w najbliższą so* 
botę 6 b. m. Zbiórka uczestników w 
lokalu Biura Związku przy ul. Kiliń* 
skiego 4 o godz. 16 lub przy ul. Ka* 
deckiej o godz- 1630. Uczestnictwo 
wynosi 20 gr. od osoby. Zgłoszenia 
przyimuje się ustnie lub telefonicznie 
21*0*21 codziennie w godzinach urzc* 
dowych lub na miejscu przed wymar* 
■szem. '

cie w przemyśle metalurgicznym i 
wszyscy robotnicy^metalowcy uzyska* 
ją pracę w ramach 40*godzdnnego ty* 
godnia pracy. Poza tym głównym wa* 
runkiem metalowcy wysunęli szereg 
warunków dalszych, domagających się 
między innymi: podziału rządowych
zamówień zbrojeniowych i t d Wo* 
bec tego rodzaju warunków, sprawa 
powiększenia tygodniowych godzin 
pracy w przemyśle zbrojeniowych do* 
tychczas nie mogła być zrealizowana.

Sowiety zamykaja kościoły i cerkwie.
Berlin. 8. 8. (PAT). Niemieckie Biu* 

ro Informacyjne donosi z Moskwy: 
Nowa fala prześladowań religijnych 
w Związku sowieckim, dotknęła rów* 
nież ostatnio kościół protestancki w 
Moskwie — niemiecki kośdół św. 
Pietra i Pawła.

Po aresztowaniu przed dwoma laty 
ostatniego duchownego ewangelickie* 
go w Moskwie pastora Stricka, wierni 
zbierali się w dalszym ciągu w tym 
kościele w każdą niedzielę na modli* 
iwę. Wczoraj jednak znaleźli kościół 
niespodziewanie zamknięty, a przed

Przyjazne oświadczenie Ojca Sw.
pod adresem Japonii.

Castel Gandolfo, 8. 8. (PAT.) Ojciec 
święty przyjął wycieczkę miodzie .y ja* 
pońskiej. której przewodniczący dorę-. 
czył Papieżowi artystyczna statuę, 
przedstawiającą króla Dato, wysyłają* 
cego poselstwo do Papieża Pawła V.

Ojciec święty wygłosił do uczestni*

ków wycieczki przemówienie, w któ* 
rym stwierdz’1, iż jest szczerym przyja* 
cielem Japonii oraz złożył życzenia 
szczęśliwej przyszłości dla młodzieży 
japońskiej oraz pomyślności dla całego 
narodu japońskiego-

Afryce.
Faszyzm w obronie misji cywilizacyjnej

Włoch w
Rzym, 8. 8. (PAT). W wykonaniu 

instrukcyj sekretarza gener. partii Sta* 
raco, dotyczących obrony rasy, sekre* 
tarz federalny partii faszystowskiej w 
Addis*Abebie wydał zarządzenia kat* 
ne w stosunku do faszystów, którzy 
„naruszyli zasadę godności narodowej

w stosunkach z ludnością tubylczą". 
Dzienniki zaznaczają, że surowy cha* 
rakter kar dyscyplinarnych winien 
stać się przestrogą dla tych, którzy 
„nie rozumieją lub nie chcą rozumieć 
wysokiej misji cywilizacyjnej, jaka cią 
ży na Włochach w Afryce".

Mac Donald bawił w Palestynie.
Jerozolima, 8. 8. (PAT). Urzędowe 

oświadczenie, iż minister kolonii Mac 
Donald bawił w ciągu dwuch dni w 
Palestynie wywołało wielkie zdumic* 
nie w Jerozolimie, gdzie nie witano 
oficjalnie ministra Ogłoszono, że Mac 
Donald przybył, do Jerozolimy w so*

ootę rano, a odjechał do Londynu 
wczoraj po południu-

Deklaracja ministerstwa kolonii w 
Londynie głosi, że Mac Donald doko* 
nał z wysokim komisarzem i władzami 
wojskowymi całkowitego przeglądu 
-sytuacji Palestyny.

Akcja rządu amerykańskiego
przeciw handlarzom narkotykami.

Nowy Jork, 8. 8. (P A T .) . Funk* 
cjonariusze urzędu do walki z nar* 
kotykami aresztowali w Filadelfii 
niejakiego \tTlliama \^ebera, który 
byl kierownikiem organizacji sprze­
daży narkotyków, działającej w sta> 
nach New Tork, New Tersey i Pen* 
sylwanii.

Ponadto aresztowano w Nowym

Torku trzech innych członków tej or* 
ganizacji, która sprzedawała narker 
tyków za przeszło milion dolarów 
rocznie.

W ładze odmawiają udzielenia in* 
formacyj czy aresztowania te pozo* 
st; ją w związku z aresztowaniem 
„rabina*1 Izaaka Leicheragm.

Statek angielski obrzucony bombami
gen.

Bercelona, 8- 8. (FA T.) Statek brytyj 
ski „Lake Lugano" rozpoczął wyładu­
nek przywiezionego towaru w porcie 
Palamos. W  tym czasie nadleciały sa­
moloty gen. Franco, obrzucając statek 
bombami.

,,Lake Lugano** stanął w plomie* 
niach. Załoga wraz zmarynarzami hisz* 
pańskimi, z innych statków znajdują*

Franto.
cych się w porcie, rozpoczęła akcję ra* 
Unikową.

Nad ranem nadleciał ponownie samo 
lot gen- Franco, zrzucając nową serię 
bomb zapalających.

Akcja ratunkowa była uniemożliwio* 
ra. Statek spłonął doszczętnie, dwóch 
marynarzy odniosło rany.

kościołem stały auta ciężarowe G P U , 
na które ładowano urządzenia ko* 
ścieine.

Przed kilku dniami zamknięto rów* 
nież ostatni polski kościół katolicki w 
Moskwie, oraz wszystkie kościoły 
greckie. Ponadto zamknięto ostatnią 
z większych cerkwi rosyjskich, a mia* 
nowicie katedrę pod wezwaniem Wnie 
bo wstąpienia Pańskiego.

KATASTROFALN Y POŻAR 
M ŁYNA PA RO W EGO.

Katowice, 8- 8. (PA T). W  nocy z so* 
boty na niedzielę wybuchł w Żorach 
w amerykańskim młynie parowym z 
nieustalonych dotychczas przyczyn po 
żar. Pastwą ognia padły wszystkie za* 
budowania oraz zapasy mąki i zboża. 
Straty są bardzo wielkie. Kase młyna, 
w której znajdowała się większa suma 
pieniędzy, zdołano uratować. Po 10* 
godzinnej akcji pożar ugaszono. Do* 
chodzenia celem ustalenia orzyczyn 
wybuchu pożaru są w toku.

„QUEN M ARY“ POBIJE R EK O RD ?
Londyn, 8 8- (PA T). Według wszel 

kiego prawdopodobieństwa w obecnej 
podróży „Quen Mary" pobije rekord 
„Normandie* w rejsie z zachodu na 
wschód. Przy wyjątkowo sprzyjają* 
cych warunkach atmosferycz. „Quen 
Mary" przebyła w ciągu 25 godzin 784 
mil morskich, czyli szła z szybkością 
31-36 węzłów.

POW ÓDŹ W STRZYM A ŁA  M ARSZ 
W O JSK  JAPOŃ SKICH .

Tokio, 8. S. (PAT).' W ojska japoń* 
skie w prowincji Arhuej i Hupej po* 
wstrzymane zostały w marszu przez 
powódź wywołaną zerwaniem tam na 
lewym brzegu rzeki Niebieskiej (Jang 
tse)-

Jeziora Ken (na południe od Huan* 
mej), Lungkuan (na południe od Su* 
sung) i Wuszan (na południe od Kuan 
si) wezbrały wodami spływającymi z 
rzeki Nitbieski< j, zatapiając obszar 
3000 km kw. Około pół miliona lud* 
ności dotknięte powodzią.

D YZYN TERIA  W  STA N IE 
M ICH IG AN .

Nowy Jork, 8 8. (PA T). Departa* 
ment zdrowia rozpoznał tajemniczą 
chorobę, na którą w ubiegłym tygo* 
dniu zmarło w St. Michigan 6 dzieci. 
Jest to rodzaj dyzenterii, spotykanej 
na wschodzie. Niewiadomo tylko, skąd 
choroba ta zjawiła się w St. Michigan

W YPA D EK  NA M AN EW RACH  
LOTN ICZYCH .

Londyn, 8- 8. (PA T). W obez złych 
warunków atmosferycznych, manewry 
lotnicze zostały ukończone o godzinie 
14.15. W  czasie manewrów wydarzył 
się dziś drugi wypadek. Pod Blacmere 
w hrabstwie Essex uległ katastrofie 
samolot bombardowy. Teden lomik 
poniósł śmierć.

ZA TON ĘŁA SZALUPA
Londyn, 8. 8. (P A T ) Szalupa „Alca* 

zar de Fleetwood" zderzyła się z pa* 
rowcem brytyjskim „Cambria" Szalu* 
pa zatonęła w ciągu 5 minut, przy czym 
zginęło 7 członków załogi.

Senatorowie i posłowie u junaków.
Obozy pracy od czasu, kiedy prze* 

szły pod rozkazy Ministerstwa Spraw 
Wojskowych, coraz bardziej utrwalają 
się o rozwijają. Można dzisiaj śmiało 
powiedzieć, że Junackie Hufce Pracy 
to szkoła obywatelska o wielkiej uży* 
teczności społecznej.

Interesuje się nimi dzisiaj prawie ka 
żdy, patrzy na ich dorobek obywatel 
polski z pewnym podziwem i dumą.

Życie i praca junacka zaintereso* 
wala ostatnio bliżej przedstawicieli izb 
parlamentarnych: senatorów i posłów- 
Zapoznali się z junakami i pracami 
przez nich wykonanymi w terenie. 
Przyjrzeli się życiu i pracy Tunackich 
Hufców Pracy z bliska

Zetknęli się z junakami, pracujący* 
mi w warsztatach, gdzie pod kierun* 
kiem majstrów fabrycznych kształcą 
się na zawodowych techników, wyka*

żując dużą sumienność, pracowitość, a 
zarazem duże poczucie obywatelskie.

Gdzieindziej przyjrzeli się junakom 
opalonym od słońca a pracującym 
przy budowie dróg.

Dowodem żywego i szczego zainte* 
resowania się nimi były długie, serde* 
czne rozmowy prowadzone przez se* 
natorów i posłów Rozmawiali z nimi 
o wszystkim: o samej pracy, życiu, 
wyżywieniu, zakwaterowaniu, pożyciu 
koleżeńskim, pracy świetlicowej i t- d- 

Marszałek Senatu Prystor rozmawiał 
prawie z każdym junakiem. Dla każ 
dego mial inne pytanie. Uważnie siu* 
chał ich wypowiedzi jasnych i krót* 
kich. Troskliwie, iście po ojcowsku 
oglądał junakom*maturzvstom ręce, 
badał mięśnie, sprawdzał umunduro* 
wanie, a nawet gwoździe pod butami. 

Wszędzie parlamentarzyści spraw*

dzali stosunek junaków do miejscowej 
ludności i na odwrót, miejscowej lud* 
ności do junaków. Stwierdzili naocz* 
nie, ze stosunki te sa dobre, istnieje 
zgoda i przyjaźń, zdobyta dobrą po* 
stawą i rzetelną pracą junaków.

Osobiste wrażenia senatorów i po* 
słów, poczynione na terenie prac. o or* 
ganizacji Junackich Hufców Pracy i 
ich użytecznej roli, poszerzy! wyczer* 
pujący referat komendanta głównego 
T H. P., który omówił szczegółowo 
całą historię polskich obozów pracy 
i ich stan dzisiejszy- Komendant głów* 
ny J. H P uwydatnił dążność do szko* 
lenia zawodowego junaków, aby w 

* ten sposób zaspokoić potrzeby rynku 
pracy, który tak bardzo potrzebuje rąk 
wyszkolonych fachowo.

Długotrwała i szeroka dyskusja była 
dowodem, że senatorowie i posłowie, 
nie przechodzą do porządku nad tak 
ważną sprawą, jaką jest zwalczanie 
bezrobocia wśród masy młodzieży i jej

wychowanie. Wysuwali projekt ofcfję* 
cia Junackimi Hufcami Pracy młodzie* 
ży, wychodzącej ze szkoły powszech* 
nej, aby ją można było odrazu szkolić 
zawodowo. Zastanawiali się, jak da* 
lece możliwe było by objęcie młodzie* 
ży starszej, kończącej służbę wojsko* 
wą a nie posiadającej pracy.

Senatorowie i posłowie ocenili nale* 
życie wartość Junackich Hufców Pra* 
cy, którym można powierzyć całe 
zastępy pozostającej Hez pracy mlo* 
dzieży w Polsce.

Przyg] ądając się pracy junaków, 
stwierdzili, że młodzież chce praco* 
wać, a gdy otrzyma właściwe warunki 
pracy, zdobywa się na najwyższy wy* 
siłek energii i zapału.

A Junackie Hufce Pracy właściwe 
warunki pracy młodzieży dają. a nad* 
to młodzież tę wychowują na warto* 
ściowych i użytecznych dla państwa 
obywateli.
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Program radiowy. i
Wtorek, 9 sierpnia. 

Lwów. Godz. 6.45: Audycja poranna.
11.57: Sygnał czasu. 12.03: Audycja połu­
dniowa. 14: Płyty. 14 15. Koncert życzeń. 
15: Giełda. 15.15: Audycja dla dzieci stara 
szych. 15.35: Przegląd finansowy. 15.45: 
Wiad. gosip. 16: Orkiesrra rozrywkowa.
16.45: Opowiadanie. 17: Wiad. bież. 17.10: 
„Piękna nasza Polska cala“. 18: Pogadanka. 
18.10: Koncert kameralny. 18.45: „Gody
życia". 19: Recital śpiewaczy. 19.20: Poga* 
danka. 19.30: Koncert rozrywkowy. 2025: 
Mccez lekkoatl. „Polska—Norwegia". 20.45 
Dziennik wieczorny. 21: Trzy pytajniki.
21.10: Audycja słownosmuzyczna. 21.50:
Wiad. sport. 22.05: „Komedia lwowska".
22.40: Płyty.

Ogłoszenia urzedowe.
LICYTACJE.

Km. 669/38. Obwieszczenie o licytacji ru* 
chomości. Komornik Sądu grodzkiego w 
Starym Samborze Kazimierz Łoziński, ma­
jący kancelarię w Starym Samborze, ul. Ja* 
giełly, na podstawie art. 602 kpc. podaje do 
publicznej wiadomości, że dnia 16 sierpnia 
1938 o godz. 8»mej w Starym Samborze od* 
będzie się licytacja ruchomości, należących 
do Herscha Wolfa Jagera i Fani Jager: 
100 par pończoch damskich, 50 .par poń­
czoch dziecinnych, 20 par skarpetek mę* 
skich, 50 tuz. guzików różnych, 30 tuz. nici, 
150 m. koronek różnych, 150 m. szczotek 
do ozdoby, 200 m. wstążek, 6 tuz. kolnie* 
rzyków, 63 pary pantofli gum. „Gcnteb 
man", 30 szt. kaszkietów, 15 kapeluszy mę­
skich, 5 kg. bielizny trykotowej, 10 koszul 
męskich. 8 swetrów, 1 chustkę włóczkową, 
10 beretów, 10 par rękawiczek, 2 parasole, 
10 szt. reform bawełnianych, 17 par buci* 
ków dziecinnych, 6 par sandałów skórza* 
nych, 50 szt. drobiazgów, jak mydełka, ko* 
raliki i inne ozdoby, 1 maszyna do szycia 
marki „Singer", 10 pasków do spodni, 8 
szelek, 20 łyżek i widelców, 4 nożyce, 6 
lusterek, 1 lada sklepowa, 2 półki sklepo­
we, 10 par pończoch jedwabnych, 12 chu* 
steczek do nosa, 1 kufer kuty blachą, 1 ga* 
blotka oszklona, 5 par pończoch (sztuce), 
10 m- gumy do podwiązek. 50 sznurowadeł,
1 lada mała. 2 szafy na ubranie, 1 kredens 
kuchenny, 1 szafka nocna, 1 świecznik 5* 
płomienny (srebrny). Ruchomości można 
oglądać w dniu licytacji w mieiscu i czasie 
wyżej oznaczonym. Zajęte ruchomości zo­
stały oszacowane na łączną kwotę 630 zł. 
80 gr.

Komomdc Sądu Grodzkiego.
Stary Sambor, 3 sierpnia 1936. 2452K
Km. 1023/38. Obwieszczenie. W  sprawie 

egzekucyjnej Miejskiej Komunalnej Kasy 
Oszczędności we Lwowie przeciw Mirono* 
wi Łuckiemu w Janczynie. Dnia 18 sierpnia 
1938 o godiz. l l*e j przed poi. w Jamczynie 
u dłużnika sprzeda się przez publiczną dru* 
gą licytację następujące przedmioty dłużni­
ka: 1) 1 stół dębowy kwadratowy, 2) 8
krzeseł dębowych, 3) 1 kredens dębowy
oszklony, 4) 1 krowa czerwono*krasa lat 7 
„Sestryczka", 5) 1 krowa czerwono *krasa
lat 6 „Hoża", 6) 1 krowa czerwono«krasa
lat 6 „Zirka", 7) 1 krowa czerwono-krasa
lat 7 „Zazuła". Przedmioty oszacowano na
kwotę 814 zł. Sprzedaż odbędzie się w cią* 
gu 2 godzin po czasie wyżej oznaczonym. 
W  międzyczasie można obejrzeć przedmio* 
ty wymienione na sprzedaż u dłużnika.

Komornik Sądu Grodzkiego. 
Przemyślany, 5 sierpnia 1938. 2443K
I. Km. 843/38. Obwieszczenie o licytacji 

ruchomości. Komornik Sądu grodzkiego w 
Stryju rewiru I. Jan Izbiński, mający kan« 
celarię w Stryju, ul. Kochanowskiego Nr. 
13 na podstawie art. 602 kpc. podaje do 
publicznej wiadomości, że dnia 24 sierpnia 
1938 o godz. 13-ej w Stryju na Rynku od* 
będzie się licytacja ruchomości, należących 
do Włodzimierza Barańskiego w Siemigi* 
nowie, składających się z 5 byczków czcr* 
wono białych, 4 jałówki, 4 świnie, 100 sztuk 
belek jodłowych, 62 szt. kloców jodło* 
wych okrągłych, 30 szt. słupów dębowych, 
19 dębów, 1 kareta kryta, oszacowanych na 
łączną sumę zł. 2.440. Ruchomości można 
oglądać w dniu licytacji w miejscu i czasie 
wyżej oznaczonym.

Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru I. 
Stryj, 21 lipca 1938. 2446K

II. Km. 1218/38. Obwieszczenie o licyta­
c ji ruchomości. Komornik Sądu grodzkiego 
w Tarnopolu II. rewiru Tadeusz Paziuk, 
mający kancelarię w Tarnopolu, Pasaż Adle 
ra Nr. 2 na podstawie art. 602 kpc. podaje 
do publicznej wiadomości, że dnia 26 sier* 
pnda 1938 o godz. 9«ej w Hladkach odbę* 
dzie się 1-sza licytacja ruchomości, należą* 
cych do inż. Franciszka Rozwadowskiego, 
składających się z 60 mp. drzewa grabowe* 
go, okrągłego, 30 mp. drzewa osikowego, 
okr. roczn. 100 kóp pszenicy, pół ozimej 
pół jarej oraz 20 kóp owsa w snopach, o* 
szacowanych na łączną sumę zł. 3020. Ru* 
chomości można oglądać w dniu licytacji w 
miejscu i czasie wyżej oznaczonym. (W  
sprawie Centr. Kasy Oszcz. we Lwowie).

Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru II. 
Tarnopol, 29 lipca 1938. 2453K

I. Km. 359/38. Obwieszczenie o licytacji 
ruchomości. Komornik Sądu grodzkiego w 
Stryju rewiru I. Jan Izbiński, mający kan­
celarię w Stryju, ul. Kochanowskiego Nr. 
13 na podstawie art. 602 kpc. podaje do pu* 
blicznej wiadomości, że dnia 1 września 
1908 o godz. 11.30 w Stryju, ul. Berka Jo* 
selewicza, Nr. 6 odbędzie się licytacja ru* 
chomości, należących do Izaka Reicha w 
-try ju , ul. Berka josdewicza 6, składają­

cych się z 5 tuzinów kołnierzyków mę* 
skich, 1 kredensu pokojowego, 1 fortepianu 
oszacowanych na łączną sumę zł. 545. Ru* 
chomości można oglądać w dniu licytacji w 
miejscu i czasie wyżej oznaczonym.

Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru I.
Stryj, 22 czerwca 1938. 2445K

Km. 207/37. Obwieszczenie o licytacji nie 
ruchomości. Komornik Sądu grodzkiego w 
Załoźcach Bronisław Fehler, mający kance* 
larię w Załoźcach, ul. Brodzka Nr. 152 na 
podstawie art. 676 i 679 kpc. podaje do pu­
blicznej wiadomości, że dnia 12 września 
1938 o godz. 9*tej w Sądzie grodzkim w 
Załoźcach w sali Nr. 3 odbędzie się sprze* 
daż w drodze publicznego przetargu nale* 
żącej do dłużników Marka Kosiorowskie- 
go, Czesławy Trojanowicz i Stefanii Hen* 
dryk nieruchomości a to: realności obj. whl 
144 ks. gr. gm. kat. Załoźce, składającej sie 
z pgr. Ikat. 2248/42, 2248/65 i 2248/66 łącz* 
nego obszaru około 7 morgów. Nierucho* 
mość powyższa nadaje się pod uprawę 
wszelkich zbóż i jarzyn okopowych jako 
pole orne VI. klasy o podkładzie gliny, 
marglu i piasku. Nieruchomość powyższa 
pochodzi z parcelacji i ma urządzoną księ­
gę gruntową. Księga ta znajduje się w Są* 
dzie grodzkim w Załoźcach. Nieruchomość 
oszacowana została na sumę zł. 7.150, cena 
zaś wywołania wynosi zł. 5.362 gr. 50. Przy* 
stępujący do przetargu obowiązany jest 
złożyć rękojmię w wysokości zł. 715. —
Rękojmię należy złożyć w gotowiźnie albo 
w takich papierach wartościowych bądź 
książeczkach wkładkowych instytucyj w 
których wolno umieszczać fundusze mało* 
letnich. Papiery wartościowe przyjęte będą 
w wartości trzech czwartych części ceny 
giełdowej. Przy licytacji będą zachowane 
ustawowe warunki licytacyjne, o ile do* 
datkowym publicznym obwieszczeniem nie 
będą podane do wiadomości warunki od* 
mienne. Prawa osób trzecich nie będą prze* 
szkodą do licytacji i przysądzenia własno* 
ści na rzecz nabywcy bez zastrzeżeń jeżeli 
osoby te przed rozpoczęciem przetargu nie 
złożą dowodu, że wniosły powództwo o 
zwolnienie nieruchomości lub je j części od 
egzekucji, że uzyskały postanowienie wla* 
ściwego Sądu, nakazujące zawieszenie egze* 
kucji. W  ciągu ostatn. 2 tygodni przed li* 
cytacją wolno oglądać nieruchomości w 
w dni powszednie od godz 8*ej do 18»ej, 
akta zaś postępowania egzekucyjnego mo* 
żna przeglądać w Sądzie grodzkim w Za* 
łoźcach, ul. Brodzka sala Nr. 3. Dalsze 
koszta egzekucyjne oznacza się na 57 zl. 
15 gr.

Komornik Sądu Grodzkiego.
Załoźce, 4 sierpnia 1938. 2451K

V. Km. 1371/37. Obwieszczenie o licyta* 
cjd nieruchomości. Dnia 16 września 1938 o 
godz. 12*łej w południe odbędzie się w tuirj 
szym Sądzie grodzkim miejskim we Lwowie 
przy ul. Sądowej 7 sala posiedzeń Oddz. I. 
drzwi Nr. 1, pierwsza licytacja nierucho­
mości dłużnika Stanisława Zdana własnej. 
Realność ta objęta liczbą wykazu hipotecz* 
nego 259/111. dz. ks. gr. gm. m. Lwowa, po* 
łożona jest przy ul. Zborowskich oznaczo* 
ną liczbą orientacyjną 16 i Nr. konskr. 320 
3/4, której księgi gruntowe przechowane są 
w tutejszym Sądzie okręgowym we Lwo­
wie, przy ul. Rutowskiego. W  skład tej re< 
alności wchodzą: parcela budowlana 1. kat. 
3957/2, o powierzchni 522 m kw. i parcela 
gruntowa 1. kat. 5532/4 o powierzchni 392 
m kw. czyli razem 914 m kw. —  254 s kw. 
Na realności tej pobudowane są następu* 
jące budynki: 1) budynek frontowy muro* 
wany parterowy, mieszkalny czynszowy w 
całości nifpodpiwniczony z dachem dwu­
spadowym. kryty gontami bez rynien, 2) 
budynek murowany parterowy mieszkalny 
czynszowy, niepodpiwniczony z dachem 
pulpitowym kryty blachą pocynkowaną, 3) 
budynek murowany kryty blachą pocynko* 
waną, z rynną spadową wpuszczoną do ka* 
nału, stanowiący stajnię z pomieszczeniem 
na sześć koni, ze żłobem obitym blachą, 4) 
budynek murowany o trzech ścianach, tyl* 
nej i dwu bocznych, kryty blachą pocyn­
kowaną, w części podpiwniczony. Od tron* 
tu zwróconego do podwórza ku północy 
ma cztery bramy wjezdne szerokości 4‘00 
mb. Budynek ten jest bez powały i stanowi 
halę używaną na skład karawanów. Na re« 
alności tej znajdują się przynależności b li, 
żej opisane w operacie szacunkowym. Su­
ma oszacowania powyższej nieruchomości 
wraz z je j przynałeżnościami wynosi kwotę 
19.953 zł. (dziewiętnaście tysięcy dziewięć* 
set pięćdziesiąt trzy złotych). Cena wywo* 
łania (najniższa oferta) wynosi 14.964 zł. 
75 gr. (czternaście tysięcy dziewięćset sześć* 
dziesiąt cztery złotych 75/100). Wysokość 
rękojmi jaką licytant przystępujący do prze 
targu powinien złożyć wynosi kwotę 1.995 
złotych 30 groszy (tysiąc dziewięćset 
dziewięćdziesiąt pięć złotych 30/100). —
Przy licytacji będą zachowane ustawowe 
warunki licytacyjne (art. 686—696 kpc.) q 
ile dodatkowym publicznym obwieszczę* 
aiem nie będą podane do wiadomości wa» 
runki odmienne. Rękojrpia, którą składa li* 
cytant przystępujący do przetargu winna być 
złożona w gotowiźnie albo w takich pap. 
wart. bądź w książ. wkładkow. instytucji, w 
których wolno umieszczać fundusze mało* 
letnich; papiery wartościowe przyjęte będą 
w wartości 3/4 części ceny giełdowej. Pra. 
wa osób trzecich nie będą przeszkodą dc* 
licytacji i przysądzeniu własności na rz.cci 
nabywcy bez zastrzeżeń, jeżeli osoby te 
przed rozpoczęciem przetargu nie złożą do* 
wodu, że wniosły powództwo o zwolnieau 
nieruchomości lub je j części od egzekucji 
i że uzyskały postanowienie właściwego 
Sądu nakazujące zawieszenie egzekucji. 
ciągu ostatnich dwóch tygodni przed licy* 
tacją, wolno oglądać nieruchomości w dni

powszednie od godziny ósmej do osiemna* 
stej. zaś akta niniejszego postępowania egze 
kucyjnego można przeglądać w Sekretaria* 
cie Oddz. I-go. powyższego Sądu. — 
Wezwanie. W  myśl artykułu 680 kpc. 
pkt. 4 wzywa się organy władzy publicz* 
nej i instytucje publiczne, powołane do 
zgłoszenia należności z tytułu podatków i 
innych danin publicznych, aby niipóżniej 
w terminie licytacji zgłosiły zestawienie po. 
datków i innych danin publicznych, należ* 
nych po dzień licytacji, pod rygorem utra. 
ty mogącego im służyć z ustawy pierw* 
szeństwa zaspokojenia.

Komornik Sądu Grodzkiego Miejskiego.
Rewiru V.

Lwów, 5 0  lipca 193S. 2429K

III. Km. 1605/3S. Obwieszczenie. Komor* 
nik Sądu grodzkiego rewiru III. w Droho­
byczu na zasadzie art. 602 kpc. obwieszcza, 
żc dnia 26 sierpnia 1938 od godz. 8*mej 
odbędzie się publiczna licytacja ruchomo* 
ści, należących do Abrahama Borgmana w 
Gajach wyżnych, składającyoh się z 1 sterty 
siana, znajdującej się w gospodarstwie roi* 
nym, na łące za strzechą kolejową, ocenio­
nych na łączną sumę 900 zł. Ruchomości te 
można oglądać w dniu licytacji w czasie 
wyżej oznaczonym na miejscu sprzedaży. 
Sprzedaż odbędzie się celem zaspokojenia 
wierzyciela Dra Stefana Zakrzewskiego ad* 
wokata w Drohobyczu.
Kumomik Sądu Grodzkiego Rewiru III.

Drohobycz, 4 sierpnia 1938. 2440IC

Km. 595 38. Obwieszczenie o licytacji ru* 
chomości. Komornik Sądu grodzkiego w 
Tłustcm Antoni Pacławski, mający kance* 
larię w gmachu tut. Sądu, ul. Piłsudskiego 
Nr. 87 na podstawie art. 602 ikpc. podlaje 
do publicznej wiadomości, że dnia 26 sier­
pnia 1938 o godz. ll*e j w Lataczu odbędzie 
się l*sza licytacja ruchomości, należących 
do Michała Krasnopolskiego właśc. dóbr w 
Lataczu, składających się z 200 kóp rzepa* 
ku, oszacowanych na łączną sumę zł. 4500. 
Ruchomości można oglądać w dniu licyta­
cji w miejscu i czasie wyżej oznaczonym.

Komornik Sądu Grodzkiego.
Tłuste, 4 sierpnia 1938. 2433K

U ZN A N IE ZA ZMARŁEGO.
I T  40/1937. Józef Mółka, syn Adama i 

Marii, urodzony 27 lutego 1889 w Libran*

towej, żołnierz armii austriackiej, zaginął 
: na wojnie światowej na froncie rosyjskim. 
I Wdrażając postępowanie celem uznania go 
; za zmarłego, wzywa się o udzielenie o nim 
j  wiadomości. Po sześciu miesiącach wyda* 
, nem zostanie orzeczenie.

Sąd Okręgowy Wydział I.
Nowy Sącz, 16 lutego 1938. 2441

T. 81/35. Piotr Powęzka, syn Franciszka, 
urodzony 29 maja 1895 w Wolinie, jako 
żołnierz austr. zaginął w wojnie światowej. 
Andrzej Powęzka, syn Franciszka, urodzo­
ny 30 listopada 1869 w Wolinie wyjechał 
około roku 1893 z Woliny, zaginął. Celem 
uznania ich za zmarłych, wzywa się, aby 
zawiadomiono Sąd o zaginionym Piotrze 
Pawęzce do sześciu miesięcy, zaś o An* 
drzeju Pawęzce do jednego roku.

Sąd Okręgowy.
Rzeszów, 7 sierpnia 1937. 2437

T. 29/35. Józef Gargas, syn Wojciecha i 
Rozalii, urodzony 20 marca 18%, w 90 pp. 
austr. wyruszył na wojnę światową, był w 
niewoli rosyjskiej i w listopadzie 191S, gdy 
wracał z niewoli, miał zginąć pod Hodoro* 
wcm od kul ukraińskich. Wdrażając postę* 
powanie celem uznania go za zmarłego, 
wzywa się, aby zawiadomiono Sąd o zagi­
nionym do sześciu miesięcy.

Sąd Okręgowy.
W  Rzeszowie, 17 września 1955 r. 2438

OGŁOSZENIA PRYW ATNE.

D YREK CJA OKRĘGOWA KOLEI PAŃ­
STW O W YCH W KRAKOWIE

ogłasza przetarg nieograniczony na budowę 
przyczółka mostu kolejowego o świetle 
2x20 m. koło przystanku Dąbrówka na km. 
103.052 linii Stróże — Nowy Zagórz.

Poręczne w wysokości 2% oferowanej 
kwoty należy złożyć w Kasie Dyrekcji 
OKP. w Krakowie, względnie przez PKO. 
na konto 401.100.

Termin składania ofert upływa dnia 19 
sierpnia 1938 r. o godz. 12<ej.

Bliższych informacji można uzyskać w 
Dyrekcji OKP. w Krakowie drzwi Nr. 189a 
oraz otrzymać potrzebne druki ofertowe za 
kwotę 1.00 zł. wpłaooną w Kasip Dyrekcji 
lub przesłaną pocztą. 2455'
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Z a k u p  r o p y  b r u t t o w e j
przez „POLMIN1* Państwowi) Fabrykę Olejńw Mineralnych.
N a p o d s t a w i e  ar t .  3 - g o  u s t .  z d n ia  1 m a j a  1 9 2 3  r.  Dz.  ( J .  R. P. nr .  5 5  poz .  3 8 7 ,  

„ P o l m i n "  P a ń s t w o w a  F a b r y k a  O l e j ó w  M i n e r a l n y c h  o ś w ia d c z a ,  iż w y k o n a  p r a w o  z a k u p u  
n a s t ę p u j ą c y c h  m a r e k  r o p y  b r u t t o w e j ,  w y p r o d u k o w a n e j  w m i e s i ą c u  l l p c u  1 9 3 8  r .

B o r y s ł a w
B l a ł k ó w k a - W i n n ic a  
B i t k ń w - B a r b a r a  ( S e g i l )  
B i t k ó w - P a s i e c z n a  I. D ą b r o ­

wa
B i t k ó w  Z o f i a - S t e l l a
C z a r n a  ad U st rz y k i
D o b r u c o w a
D o lin a
G o r l i c e
G r a b o w n i c a - H u m n i s k a  b e z p .
G r a b o w n i c a - H u m n i s k a  p a r a f .
Hai k ło w a
Iw o n ic z
J a s z c z e w
K r o s n o  w o ln a  o d  p a r a f .  
K r o s n o  p a r a f in o w a  
K r o ś c i e n k o  w o ln a  o d  p a r a f .

K r y g  z i e l o n a
K r y g  c z a r n a
L ib u s z a
L ip ie
L ip in ki
L u b a t ó w k a
Ł o d y n a
K l im k ó w k a
M a jd a n - R o s u l n a
M ę c n a  W ie lk a
M ę c i n k a
M ę c i n k a  p a r a f i n o w a  
M łyn ki  S t a r a w i e ś  
M o k r e
M r a ż n i c a - W i e r z c h n i a
O p a k a
P e r e p r o s t y n a
P o t o k
R o z t o k i

R ó w n e  R o g i  w o ln a  o d  p a r a f .
R ó w n e  R o g i  p a r a f i n o w a
R y p n e
S c h o d n i c a
S t a ń k o w a
S t a r a w i e ś  c i e m n a
S t r z e l b i c e
T o r o s z ó w k a
T u r a s z ó w k a - E w a
T u r z e p o l e
T y r a w a  S o l n a
U r y cz
W a ń k o w a
W ę g k i w k a
W uik a
Z a ła w ie
Z m i e n n i c a

. P o l m i n "  P a ń s t w o w a  F a b r y k a  O le jó w -
K r o ś c i e n k o  p a r a f in o w a

I n n y c h  g a t u n k ó w ,  w y ż e j  n i e w y m i e n i o n y c h .
M i n e r a l n y c h  n ie  z a k u p u j e .

P o n a d t o  „ P o l m i n "  P a ń s t w o w a  F a b r y k a  O l e j ó w  M i n e r a l n y c h  p o d a j e  d o  w i a d o m o ś c i ,  
iż z g o d n i e  z a r t .  2 - g im  p o w y ż e j  w y m i e n i o n e j  u s t a w y ,  u s t a l o n e  z o s t a ł y  c e n y  r o p y  b r u t t o ­
w ej z m i e s i ą c a  l ip c a  193 8  r. za  1 w a g o n  ń 1 0 .0 0 0  k g .  r o p y  l o c o  z b io r n ik i  t o w a r z y s t w  
m a g a z y n o w o - t t o c z n i o w y c h ,  wzgl. l o c o  c y s t e r n a  n a  s t a c j i  n a d a w c z e j  d la  r o p y  m a r k i :

1 . 6 0 0 —  
1 . 6 0 0 —
1.518- —
2 .048—  
1.882—  
1.522—
1.555—
1 555—

1.6 0 0 -

1.5 5 5 —  

2.002—  
1.492 —  

1.488—
2 .165—

1.459—
1 291* —

1.393 -—

1 .5 2 7 * —
1.763 - —

1.707 ’ —

1.543 "—

1.555—
2 .165—
2 .048—  
1 .342—  
1.527—

2.177- —
1 .574 - —  

1.399—

1.555——

1.757 -—
1.446 -—  

1.395—  
1.445—

1.488 "—
2.018"—
1.424 -—

B o r y s ł a w  . ina Zł. 1 .555"— M ę c i n a  W i e l k a n a Zł.
B i a t k ó w k a - W i n n i c a H 1.481"— M ę c i n k a tt n
B i t k ó w  B a r b a r a  (S e g i l ) ff ff 2 .1 6 5 .— M ę c i n k a  p a r a f . „ fi
B i t k ó w  F r a n c o  - P o l o - M ł y n k i - S t a r a w ie ś  . ft ff

n a i s e ft 1 . 5 7 0 — M o k r e n »f

B i t k ó w - P a s i e c z n a  1. D ą ­ M r a ź n i c a  W i e r z c h n i a n n
b r o w a ff n 1 .7 1 3 — O p a k a » H

B it k ó w  S t a n d a r d - N o b e l w 1 :6 5 4 — O r ó w w W
B it k ó w  Z o f i a - S t e l l a n » 1 .9 1 2 — P e r e p r o s t y n a w n
C z a r n a  a d  U s t r z y k i 1 . 3 9 8 — P o p ie l e „ ff
D o b r u c o w a r> 1 .481 -— P o t o k tt n
D o lin a n n 1 .752-— R a j s k i e H n

G o r l i c e B » 1 .6 0 9  — R o p i a n k a  ad  D u k la tt

G r a b o w n ic a  - H u m n i s k a R o z t o k i f» n
b e z p a r a f i n o w a  . V 2 0 1 9 — R ó w n e - R o g i  w o ln a  od

G r a b o w n ic a  - H u m n i s k a p a r a f in y » w
p a r a f in o w a ft 1 . 7 0 7 — R ó w n e - R o g i  p a r a f in o w a n i*

H a r k lo w a  . 1 .4 0 8 — R y m a n ó w  . n
H o ło w ie c k o ff 1 .5 5 5 — R y p n e n
H u m n i s k a - B r z o z ó w ») 1 . 8 7 5 — S c h o d n i c a  b e z p a r a f i n . „ »

Iw o n icz n *» 1 . 6 0 9 — S c h o d n i c a  p a r a f i n o w a H „
J a s z c z e w  . n 1 .6 0 9 — S l o b o d a  R u n g u r s k a n

K l ę c z a n y  . n tt 2 . 0 5 3 — S t a ń k o w a  . n

K l i m k ó w k a n »» 1 .4 4 5 — S t a r a - w i e ś  j a s n a  . w ft

K o s m a c z  . tj »> 1 . 4 8 8 — S t a r a - w i e ś  c i e m n a n >f

K r o s n o  w o ln a  o d  p a r a f . M 1 . 3 9 5 — S t r z e l b i c e  . » ff

K r o s n o  p a r a f in o w a w n 1 . 3 7 4 — S z y m b a r k « „

K r o ś c i e n k o  w o ln a  o d T o r o s z ó w k a ft
p a r a f in y  . »» n 1 .3 9 5 — T u r a s z ó w k a - E w a  . T* „

K r o ś c i e n k o  p a r a f in o w a tf 1 .374"— T u r z e p o l e  . ff

K r y g  z i e l o n a n fi 1 .5 2 6 "— T y r a w a  S o l n a ff ft

K r y g  c z a r n a ft 1 .529"— U ry cz ff »
L i b u s z a s n 1 . 4 2 0 — W a ń k o w a  . ff »
L ip ie 1 3 9 8 " — W ę g ló w k a  . ff ff
L ip in k i ** »» 1 .509"— W u lk a W ti
L u b a t ó w k a n n 1 .445"— Z a g ó r z ff ff
L o d y n a n 1 .4 6 0 — Z a ła w ie ff ft
M a j d a n  R o s u l n a  . M n 1 . 5 3 9 — Z m i e n n i c a ff tf

2 4 4 2

„P 0  L M 1 N“
Państwowa Fabryka 0le)6w Mineralnych 
( — )  Hermann (— )  Monslor
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